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985»
Od Biuletynu do czasopisma facnowego
Możnaby powiedzieć, że nasz biuletyn klubowy zrobił swoje. 

Dowodem tego liczne listy i podziękowania od filatelistów, firm 
filatelistyczch oraz przyjaciół zarówno w kraju jak i zagranicą, 
ostatnio zaś wysokie uznanie dla pracy Komitetu Redakcyjnego 
przez Ministerstwo Poczt i Telegrafów. W prasie zagranicznej 
bińletyn nasz od dłuższęgoi czasu prowadzony jest jako jedyne 
czasopismo fachowe ukazujące się w Polsce. — Tak tedy mogli­
byśmy właściwie przejść „na emeryturę". Postanowiliśmy jed­
nakże inaczej.

Już od dawna rozważamy wydawanie czasopisma fachowego 
jako organu poświęconego filatelii w Polsce. Oczywiście, różne 
nastręczały się i nadal nastręczają się trudności (w otrzymaniu 
papieru, wysokie koszty druku itd.) Mlimo tego na jednym z ze­
brań zarządowych postanowiliśmy wydawać miesięcznik wzgl, 
dwumiesięcznik i to począwszy od stycznia 1948 r. Jeżeli dotąd nie 
ukazał silę I-szy numer projektowanego czasopisma, to polega to 
na tym,, że Łódź zamierzała nas uprzedzić, jak to podaliśmy w na­
szym biuletynie gwiazdkowym. Dotąd jednakże o Łodzi nic nić 
słyszymy. Tak więc postanowiliśmy przeobrazić biuletyn nasz 
W czasopismo' fachowe, które wydawać będziemy .pod tytułem

„FILATELISTA POLSKI".
Dziś przedkładamy numer 1 —■ 3 do rąk naszych członków, 

sympatyków, w ogóle filatelistów i wszystkich zainteresowanych. 
Zda jemy sobie sprawę z tego, że dużo jeszcze potrzeba, aby „Fi­
latelista Polski" był prawdziwym czasopismem fachowym w Pol­
sce. Robimy jednak początek. Wszystkich prosimy o współpracę. 
Za każdą krytykę, wzgl. recenzję, artykuł itd. bardzo będziemy 
zobowiązani.

Cześć Filatelii.
Poznań, w styczniu 1948 KOMIT KCYJNY
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Grómski Antoni — Rzeszów

Opłacono gotówką
Z chwilą ustępowania znienawidzonego okupanta z ziem naszych, natych­

miast, przeważnie samorzutnie, poszczególne urzędy pocztowe podejmowały 
swą pracę.

Niektóre z .mniejszych urzędów pocztowych, z większych bowiem okupant 
wywiózł zapasy znaczków G. G., zainic jonowały lokalne wydania znaczków 
przedrukowych. Wydawnictwa te -nosiły naogół charakter raczej spekula­
cyjny i często inspirowane były przez pojedynczych filatelistów lub całe ich 
grupy. Wydania takie, jak np. w Leżajsku, Rudniku, Zamościu, Zarzeczu :iie 
mogły i nie spełniły swej roli ze względu na małe nakłady, wykupienie ich 
przez miejscowych filatelistów i niefilatelis-tów dla celów spekulacyjnych,, 
a wreszcie, co najważniejsze, ze względu na natychmiastowy zakaz frankowa­
nia tymi znaczkami, wydany przez odpowiednie władze pocztowe.

Sprawne i natychmiastowe prawie uregulowanie tych poczynań uchroniło- 
pąs od zachwaszczenia naszej filatelistyki, jak to miało miejsce po tamtej 
wojnie światowej.

Pierwsze przesyłki opuszczały poszczególne urzędy w okresie około dwóch 
tygodni od chwili objęcia urzędów przez polskich urzędników.

Wprowadzone opłaty gotówkowe stanowią ciekawe studium dla zbieraczy 
całostek i historii polskiej filatelistyki, tymbardziej, że stanowią one nieza­
przeczalną wartość filatelistyczną.

Terenem kursowania tych przesyłek były ziemie lubelska i rzeszowska 
oraz białostocka.

Ruch pocztowy w pierwszych dniach ograniczał się do doręczania listów 
i kartek w najbliższym okręgu działalności danej poczty.

Odnośne adnotacje na przesyłkach brzmiały: OPŁACONO GOTÓWKĄ — 
albo: OPŁATA GOTÓWKĄ — ilub wreszcie: OPŁATA POCZTOWA UISZCZO­
NA GOTÓWKĄ. Po wyrazach tych podawaną zostawała kwota opłaty, numer 
pozycji raportu dziennego, data i podpis urzędnika ekspediującego przesyłkę.

Początkowo notatki dokonywano odręcznie, a później przy pomocy róż­
nego rodzaju stempelków. Były one wykonywane przez fachowców, składane 
z czcionek ręcznych drukarek, a wreszcie wycinanych w gumie.

Przez pewien okres czasu przyjmowano tylko przesyłki zwyczajne. Wyso­
kość opłat w różnych miejscowościach były różne i wynosiły od 1 żł do nawet 
trzech złotych za list -czy kartkę. Kiedy zarządzenie regulujące te sprawy' 
ukazało się po kilku dniach, na przesyłkach pocztowych spotykamy od tego 
czasu następujące opłaty: za kartkę 25 groszy, a za list zwykły 50 groszy.

Przesyłki polecone zaczęto przyjmować po paru dniach, a dodatkowa 
opłata za polecenie wynosiła 1 złoty.

Trzeba przyznać, że stosunkowo w niedługim czasie poważna część urzę­
dów i agencji pocztowych wprowadziła w miejsce odręcznych notatek — 
stempelki. Kształt tych stempelków był dość różnorodny, zbliżał się jednak 
naogół do podanych poniżej wzorów.

Podzielić je można na następujące grupy:
1. notatki odręczne,
2. stempelki złożone z czcionek,
3. stempelki wycięte w gumie czy drzewie, (bez ramek i z ramką),
4. stempelki wykonane przez fachowca (bez ramek — różnych typów),
5. stempelki wykonane przez fachowca (z ramkami — różnych typów 

np, z nazwą miejscowości w obwodzie ramki, lub poza nią),

Aic,
A
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Ponieważ urzędy nie posiadały naogół okrągłych kasowników i tylko bar­
dzo nieliczne z nich zachowały kasowniki przedwojenne, radzono sobie róż­
nie: odciskano kasowniki używane w G. G., jeżli nazwa urzędu nie była zbyt­
nio różna, wydrapywano charakterystyczne napisy i dodatki niemieckie pozo­
stawiając tylko nazwę urzędu, spiłowywano wszelkie napisy, a tak sprokuro- 
wanym kasownikiem unieważniono znaczki, podając równocześnie mechanicz­
nie daty, odciskano stempelkami gumowymi nazwę urzędu, a datę trwałym 
datownikiem, lub wpisywano ją odręcznie, a czasem nawet sporządzano okrąg­
łe kasowniki w gumie wpisując w środek datę odręcznie. (Łańcut).

Niektóre urzędy mniej wrażliwe, lub mniej zapobiegliwe używały nadal 
bez skropułów kasowników Generalnego Gubernatorstwa.

Opłaty gotówkowe stosowano jeszcze po wyjściu w dniu 7 września 1944 
znaczków „Wodzów"; wydanie to bowiem nie spełniło pokładanej w nim na­
dziei ze względu na niski nakład i wykupienie go przez filatelistów. Nawet 
wydanie następne firmy Gozdak, nie zdołało w początkach rozwiązać w pełni 
tego zagadnienia ze względu na wyczerpywanie się zapasu przysłanych 
znaczków do poszczególnych urzędów i ze względu na trudności komunika­
cyjne. Zdarzało się więc niejednokrotnie, że urzędy po wyczerpaniu znacz­
ków powracały na jakiś czas znowu do opłat gotówkowych. Spotykamy je 
więc jeszcze z początkiem roku następnego — w styczniu.

Zdarzała się też wyjątkowo frankatura mieszana, tzn. częściowo pokrywana 
znaczkami, a częściowo uzupełniana gotówką. Były to jednak raczej spora­
dyczne wypadki.

W czasie późniejszym, przez okres dość długi, używano tych stempelków 
na przesyłkach wartościowych. Opłata za nie -była wyższa i unikano wyle­
siania większych ilości znaczków, dla oszczędności. Nie było jeszcze w tym 
czasie innych wartości jak 25 i 50 groszy.

Przesyłki opłacane gotówką nie interesują napewno ogółu filatelistów, po­
nieważ nie posiadają znaczków, jednak dla zbieraczy całostek pocztowych 
i interesujących się historią naszej poczty, stanowić będą one ciekawe i rzad­
kie okazy. Uwzględniając to, że kursowały one na. niewielkim stosunkowo 
obszarze, ponieważ korespondencja w tym czasie była ograniczona różnymi 
trudnościami, chodziłoby o to, aby istniejące jeszcze całostki przeszły w ręce 
filatelistów, ażeby- w końcu ci zainteresowali się tą sprawą i postarali odszu­
kać ich jak najwięcej — dopóki je odszukać jeszcze można.

Zainteresowani posiadacze podobnych całostek proszeni są o skomuniko­
wanie'się z piszącym niniejsze rozważania, celem wymiany dubletów.

F.I g l.r . znaczki Dolskie l zsgranlczne iiateiisci najkorzystniej kupisz i sprzedasz

Jarosław Średziński
Poznań, Armii Czerwonej 2 (Hotel Britania)

Rok założenia 1922 — Telefon 31-58
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Nowości z Paryża
Od naszej stałej korespondentki 

z Paryża otrzymaliśmy artykuł, który 
podajemy poniżej:

Ostatnio wydany znaczek przez P. T. T. jest to grawerowany przez Gandona 
widok ,,Conques" (15 franków); wydany on został na prośbę byłego prezesa 
Rady Ministrów Ramadier'a.

Szkoda tylko, że Urząd Pocztowy nie ogłosił dnia wydania tej winietki 
i że tylko w tych biurach można było ją otrzymać, gdzie wysprzedano 15-fran- 
kowe znaczki „Rocamadour" tak, że tylko filateliści, którzy codziennie pytali 
o nową emisję, mogli osiągnąć „first day cover" — z pieczęcią, na której wid­
niała data wydania. — Nowy znaczek cieszy się wielkim uznaniem w kołach 
filatelistycznych.

Piękny szary znaczek 5-frankowy „Résistance" (Ruch oporu) przedstawia­
jący aresztowanie bohatera przez Gestapo, już został wycofany ze sprzedaży 
na głównej poczcie. "•*

Obecnie ma się ukazać znaczek z wizerunkiem generała Leclerc, który tak 
tragiczną śmiercią zginął w katastrofie samolotowej, a którego cała Francja 
opłakiwała na równi z największymi bohaterami narodowymi.

Zwłoki jego spoczywały pod lukiem triumfalnym, gdzie prawie cały Paryż 
oddał ostatni hołd rycerzowi; — następnie złożone zostały na wieczny spo­
czynek w Pałacu Inwalidów obok grobu Napoleona I.

Podobno mają się ukazać także znaczki z wizerunkami Dagnaux, Saint Em- 
péry i Broielle; ale o tym sza, bo to tylko słuchy. . .

Tyle narazie o nowościach z Paryża.

Dr K. Paszkowski

„Odwroika Gnieźnieńska"
W dotychczasowej literaturze o II. tymczasowym wydaniu poznańskich 

znaczków z nadrukami 5 i 10 wzmiankowano jedynie o istnieniu znaczka 
odwrotki 5 na 2-fenigowym znaczku niem. typu „Germania”.

W „Ikarosie" czytamy — „Pogłoski jakoby w każdym arkuszu Nr 139 po 
5/2 fen. miał się znajdować jeden z nadrukiem odwróconym, nie dało się do­
tychczas sprawdzić, gdyż nie spotkano znaczka 5/2fen. z nadrukiem odwró 
conym w parce z normalnym".

W Ilustr. Wiad. Fil. czytamy w artykułach prof. Miksteina i Dra Rychlika 
wzmiankę, wyjętą z podręcznika polskich znaczków:

„Otrzymaliśmy z prywatnej strony informację, że w każdym arkuszu znacz­
ków 5/2fen., znajdował się podobno jeden z nadrukiem odwróconym, jednakże 
przeciw temu przemawia fakt, że dotychczas nie spotkano znaczka z nadru 
kiem odwróconym w parce z normalnym. Wobec tego istnienie prawdzi­
wych znaczków 5/2 fen. z nadr. odwróconym nie jest ostatecznie wyjaśnione".

W roku 1943 przedstawiono p. Rachmanowi w Warszawie obok reproduko­
wany list, na którym poza dwoma znaczkami normalnego wydania, będącymi 
wówczas w obiegu znajdował się znaczek 5/2 fen. z odwróconym nadrukiem. 
P. Rachmanów wyraził wtedy wątpliwość co do. autentyczności odwrótki za­
znaczając, że nie widział jeszcze znaczka z odwróconym nadrukiem w parce 
z normalnym, posiada natomiast fotokopię całego arkusza 5/2 fen., na którym 
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znaczek dwudziesty,pierwszy czyli pierwszy w trzecim rzędzie poziomym po­
siada odwrócony nadruk 5. Było to, o ile mi wiadomo, pierwsze dokładne 
oznaczenie położenia znaczka odwrotki w arkuszu, przyjmując, że fotokopia 
była wykonana z oryginalnego arkusza.

Krótko po wojnie znaleziono większą ilość arkuszy tego wydania, niestety 
w stanie pożałowania godnym, gdyż zmurszałych z. powodu ich przechowania

w wilgotnym miejscu. Kilka części tychże arkuszy 5/2 fen. przedstawia re­
produkcja.

Według dotychczasowych wiadomości znaczki tego wydania (5/2 i 10/71/2) 
wydano w ilości ,po 20.000 sztuk prawdopodobnie w 2 nakładach. Pierwszy 
drukowany na kilka miesięcy przed puszczoną w obieg emisją znaczków z 
nadrukiem „Poczta Polska" w ilości po 5.000 sztuk. Drugi drukowany później 
w ilości po 15.000 sztuk. Tym należy tłumaczyć dwa typy nadruków, jeden 
wykonany typografią drugi litografią.
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Przechodząc do opisu reprodukowanych części arkuszy 5/2 fen. z odwrotką 
a. mianowicie:

14-bloku (zn. 1. 2. 3. 11. 12. 13. 21. 22. 23. 31. 32. 33. 52. 53.)
9-bloku (zn. 1. 2. 11. 12. 21. 22 31. 32. 33.)
7-bloku (zn. 1. 2. 11. 12. 21. 22. 31.)

Stwierdzam co następuje:»
1. Nadruki wykonano sposobem typograficznym, gdyż

a) kontury nadruków są ostre i równe,
b) brzegi nadruków otoczone są nitkowatą obwódką powstałą przez wpra- 

sowania farby ku brzegom.

2. Kolor nadruków — mimo możliwości zmiany odcienia z powodu długiego 
leżenia arkuszy w miejscu wilgotnym — przedstawią się w naszym opisie 
następująco:
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•a) przy świetle dziennym — brunatno-cynobrowy
b) ,, „ żarówkowym — jasnobrunatno-cynobrowy
c) pod lampą kwarcową — ciemno-brunatno-czekoladowy.

3. Wielkość nadruków jednakowa.
4. Odległość nadruków między pierwszym a drugim i drugim a trzecim rzę­

dem pionowym jest jednakowa, wynosi ona “16,5 mm.
5., Odległość między dolnym brzegiem nadruku pierwszego rzędu poziomego 

a górnym brzegiem nadruku drugiego rzędu poziomego wynosi 13,7 mm. 
-— między II. i III. rzedem — 18,25 mm

„ III. i IV. „ — 16,3 „
,, IV. i V. „ — 15,2 „

Zwraca uwagę wielkie zbliżenie nadruków II. rzędu do nadruków I. rzędu 
oraz nierówna odległość nadruków między dalszymi rzędami.

6. Pierwszy znaczek w trzecim rzędzie poziomym, czyli znaczek 21. posiada 
nadruk odwrócony.

7. 1. 11. 21. i 31. znaczek czyli znaczki pierwszego pionowego rzędu posia­
dają wspólną cechę charakterystyczną mianowicie, w górnej części chorą­
giewki wzdłuż całej jej długości pasmo jaśniejsze w kształcie klina po- 
chodące od cieńszego wtłoczenia farby odgraniczającej się od reszty cho­
rągiewki nitkowatą obwódką pochodzącą od grubszej warstwy wyschniętej 
farby. Pasmo to, szerokie po stronie lewej na 0,7 mm zwęża się syme­
trycznie ku stronie prawej do szerokości 0,3 mm.

8. Wszystkie narożniki załamań linii nadruku są zaokrąglone z wyjątkiem 
górnych narożników chorągiewek znaczków 1. 11. 21. 31., czyli znaczków 
pierwszego pionowego rzędu, które są ostro zakończone.
Jak z powyższego wynika,, nadruk odwrócony

1. wykonany jest sposobem typograficznym,
2. znajduje się na 21. znaczku,
3. posiada charakterystyczną cechę w postaci pasma w górnej qzęści chorą­

giewki,
4. posiada ostro zakończone górne narożniki chorągiewek.

Przechodzę obecnie do opisu obok reprodukowanego listu. Jest to list 
,,Express" z nalepką niemiecką frankowany jednym znaczkiem 10 fen. wyda­
nia sejmowego, jednym znaczkiem 10 fen. wydania markowego dla całego 
obszaru RP. i jednym znaczkiem 5/2 fen. z odwróć, nadrukiem. Znaczki te 
skasowano datownikiem Gniezno 8. 10. 19. 2—3°. Znając dokładnie cechy 
autentycznej odwrotki stwierdzam nast. różnicę w nadruku:
1. Nadruk nie posiada w górnej części chorągiewki pasma jaśniejszego w 

kształcie klina.
2. Nie posiada ostro-zakończonych górnych narożników.
3. Kolor jest bardziej brunatnawy niż na normalnych nadrukach, gdzie prze­

chodzi w kolor czerwonawy.
Nadruk jęst wykonany typografią, posiada ostre kontury oraz nitkowate 

obwódki powstałe przez wprasowanie farby. Na mocy pow. różnic uważam 
nadruk na liście reprodukowanym za fałszywy.

W większych dotychczas przez prof. Miksteina opisanych blokach znacz-- 
ków 5/2 fen. nie stwierdzono odwróconego nadruku. M. opisał dwa bloki, 
należące do dwóch rozmaitych nakładów, jeden wykonany spos. typograf. 
20-blok, drugi wykonany spos. litograf. 50-blok. Ostatni blok jako wykonany 
innym nakładem nie posiadał przypuszczalnie w drugiej połowie arkusza od­
wróconego nadruku. Pierwszy natomiast 20-blok nie posiadał znaczka 21, wobec 
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czego ciekawą będzie rzeczą dowieść, czy bloki reprod. i 20-blok p. M. pocho­
dzą z tego samego nakładu.

Dwie cechy charakterystyczne nadruków w blokach reprod. mianowicie 
wprasowane klinowe pasmo jak i ostre górne narożniki chorągiewek znajdują 
się w pierwszym pionowym rzędzie. W 20-bloku p. M. tylko 2 znaczki znaj­
dują się w pierwszym rzędzie pionowym, tj. 1. i 11. i właśnie te znaczki były 
dolepione. Prof. Mikstem w swoim bardzo szczegółowym opisie tego 20-bloku 
nie wspomina nic o tych nawet golem okiem widocznych cęchac’h. Z drugiej 
zaś strony w bloku p. M. znajdujemy w pierwszym rzędzie charakterystyczne 
znaczne obniżenie nadruku, w drugim natomiast normalne ułożenie nadruków 
w środku znaczków. W blokach reprod. sprawa przedstawia się odwrotnie. 
Nadruki w pierwszym rzędzie poziomym znajdują się w środku znaczków, 
nadruki zaś drugiego rzędu poziomego przesunięte są znacznie ku górze. Od­
ległość goszczególnych nadruków w linii poziomej są we wszystkich blokach 
identyczne. Różnice w kolorach nie mają istotnego znaczenia z powodu wy­
żej opisanej ewent. zmiany koloru w blokach przechowywanych #w wilgoci.

A więc ani charakterystyczne ułożenie nadruków ani opisane cechy specy­
ficzne nie są wspólne blokom wyżej opisanym. Przypuszczać wobec tego 
należy, że wykonano sposobem typograficznym dwa nakłady, a nadruk od-, 
wrócony znajduje się wyłącznie w jednym z nakładów, z którego części arku­
szy reprodukujemy. Jeżeli zaś opisany przez p. M. 50-blok litograf, jest rów­
nież prawdziwy, natenczas nadruk 5 na znaczkach 2-fen. typu Germania wyko­
nany został w trzech nakładach.

Nakład ogólny nadruków 5/2 fen. według relacji ówczesnej Dyrekcji Poczt 
w Poznaniu wynosić miał 200 arkuszy po 100 znaczków. Ile arkuszy prze­
drukowano w poszczególnych nakładach nie wiadomo. Wiemy, że w jednym 
z nakładów sposobem typograf. znajdował się odwrócony nadruk. Wydaje 
się rzeczą mało prawdopodobną, by w pozostałych częściach narazie niezna­
nych nam arkuszy poszczególnych nakładów znajdował się również nadruk 
odwrócony. Wobec powyższego ilość odwrotek winna liczyć nie więcej niż 
kilkadziesiąt egzemplarzy, a ponieważ wielka część uległa częściowemu znisz­
czeniu, egzemplarze nieskazitelne zaliczyć należy do największych rzadkości 
w zbiorach polskich znaczków pocztowych.

Czasopisma zagraniczne.
Od dłuższego czasu utrzymujemy kontakt z następującymi czasopismami 

zagranicznymi:
Anglia

Wiadomości Filatelistyczne — Londyn
40 West Hill, Wembley Park — MIDDX

Austria
Neue Sammlerschau
Leoben b/Wien — Postfach 49

Czechosłowacja
1. Filatelisticke Listy — Brno

9 Kvetna cis. 7
2. Ceskoslowenskä Filatelie — Praha I.

Närddni trida 9
3. ..Sberatel" — Bratislava 9

Tajovskeho 40
4. Zpravodaj nasi filatelie — Praha XII

■ Korunni trida 121
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Szwajcaria
Schweizer Briefmarken Zeitung

Bern — Liebeggweg 18 c
Ameryka

Polonus Philatélie Society
Chicago 22, 111 — 1844 N. Winchester Ave

Czasopisma powyższe zawierają aktualne artykuły, ilustracje oraz komu­
nikaty i nowości, wobec czego polecamy je wszystkim filatelistom polskim.

W pismach czechosłowackich ukazała się wzmianka o naszym konkursie 
,,Wielkie referendum filatelistyczne", to też liczne napływają odpowiedzi od 
filatelistów czechosłowackich.

Na zapytania o firmy filatelistyczne w Czechosłowacji podajemy następu­
jące adresy:

Hugo Kolâr — Bratislava 9
Tajovskeho 40

Ing. Boh. Palećek — P.raha X
. ' Pobreźni 4

F-a Hugo Kolâr wydała dotąd następujące katalogi znaczków europejskich: 
Czechosłowacja, Austria, Bośnia, Węgry, Słowacja, Czechy i Morawy, 
Niemcy, Jugosławia Serbia Czarnogóra i Chorwacja, Wielkie Niemcy, 
Polska — w cenie po 10 Kc.s za każdy katalog.

Ewentualne zamówienia należy przesyłać wprost do firmy Kolâr.

OSTRZEŻENIE DLA FILATELISTÓW.
Z serii 10 miast (katalog Łaszkiewic-za nr 10 — 19) ukazały się znaczki z 

odwróconymi nadrukami jak również pionowe parki opatrzone dwoma róż­
nymi nadrukami sfałszowane.

Do fałszerstwa tych nadruków użyto nowego układu czcionek, przy czym 
kilka czcionek wykazuje odmienne wymiary niż w oryginalnych nadrukach.

Stan. Mikstein
(w biuletynie Polsk. Tow. Fil. w Krakowie)

„Neue Sammlerschau" nr 3/48 w artykule pod tytułeni /.Fhilateliśtischer 
Warndienst" ostrzega filatelistów przed nabywaniem bloków ćzesko-słowac- 
kich wydanych w czasie okupacji w Londynie, w Nowym Yorku i Brukseli. 
Autor artykułu wywodzi, że wspomniane bloki stanowią zwykłe „obrazki" i są 
bezwartościowe pod względem filatelistycznym, co jest notorycznym w Cze­
chosłowacji.

To też ostatnio -bloki te ukazały się w większej ilości w Austrii w przy­
puszczeniu spekulantów, że znajdą tam odpowiedni zbyt.

„Neue Sammlerschu” podaje nadto do wiadomości, że stwierdzono w Au­
strii fałszowanie znaczków, którego dokonał Viktor Corzelius alias Walter 
Espe. Znaczki wymienione sprzedawała firma: Salzburger Briefsmarkenhändler 
G. Haslinger i K. Schmid.

Filatelistów, którzy w ostatnim czasie nabywali znaczki w wymienionej 
firmie wzywa się w wypadkach wątpliwych, by zgłosili się do Prezydium Po­
licji (Polizeidirektion Salzburg pokój 207).

t
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NOWOŚCI FILATELISTYCZNE.
W wyniku referendum filatelistycznego w Anglii uznano jako najpiękniej­

szy znaczek W. Brytanii — znaczek 9 D seria pokoju. — Nowa Zelandia.

Ministerstwo Poczt w Czechosłowacji ogłosiło wykaz wszystkich znadzków, 
mających być wydane w roku 1948.

Z Anglii donoszą nam, że Polska wyda w najbliższym czasie następujące 
nowości

blok pamiątkowy z znaczków „Kultura",
6 znaczków lotniczych,
serię znaczków dopłaty,
serię „Kultura" w zmienionych kolorach, 
znaczki olimpijskie.

Jak informuje Schweizer Briefmarkenzeitung, komitet wystawy „Imaba 
1948" wyda blok pamiątkowy.

• Sensa'cją filatelistyczną jest doniesienie, że Anglia w roku bieżącym wyda 
3 znaczki i to:

z okazji srebrnych godów pary królewskiej w dniu 26 kwietnia ibr., 
w maju na pamiątkę oswobodzenia wyspy Jersey i Guernsey oraz 
w lipcu znaczki olimpijskie.

Za biuletynem informacyjnym Polskiego Towarzystwa Filatelistycznego 
w Krakowie, podajemy następujące informacje:

I. Dokończenie nakładu 2-go znaczków po 20 zł, fioletowych z podobizną 
A. Mickiewicza.

Nakład 2. znaczków po 20 zł wykończono walcem N. 2.
W. XII. w dniach 14. i 15. XI. 1947 przy czym odesłano znaczków ciętych 

402.000 .szt. a ząbkowanych». 457.000 sztuk. Ogółem ilość znaczków po 20 zł 
fioletowych nakładu 2-go wyniosła 3.610.500 sztuk ciętych i 4.484.000 sztuk 
ząbkowanych.

II. Pocztówki z widokiem Hali Gąsienicowej.
Pocztówki te zamówiono rozporządzeniem Ministerstwa 12. VIII. 1947 AG, 

.421 oraz Dyrekcji z dnia 22. VIII. 1947 Nr AG 21 w ilości 1.000.000 sztuk. 
Drukowano je od 24. IX. — 18. X 1947 w następujących barwach i ilościach: 

w barwie niebieskiej 269.472 sztuk, w barwie zielonej 269.216 sztuk 
oraz w barwie oliwkowej 270.176 sztuk.

Pocztówki te mają znaczek z podobizną Fr. Chopina z serii Kultura Polska 
za 3 zł a na odwrotnej stronie widok Hali Gąsienicowej. Wprowadzone do 
obiegu 25. X. 1947 rozporządzeniem z 18. X. 1947.

III. Pocztówki z podobizną Ignacego Daszyńskiego.
Pocztówki te zamówiono rozp. Ministerstwa z 28. XI. 1947 Nr PK. 313 oraz 

Dyrekcji z 1. XII. 1947 Nr A’G. 21. Pocztówki te mają po lewej stronie adre­
sowej podobiznę Ignacego Daszyńskiego po prawej znaczek pocztowy za 3 zł. 
„Pamięci Walk w Hiszpanii Brygady im. Jarosława Dąbrowskiego" w barwie 
karminowej.

Na Kongres we Wrocławiu opatrzono 107.968 sztuk tych pocztówek na­
pisem czterowierszowym „XXVII KONGRES PPS" 14 — 18. XII. 1947 „Wio­
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cław" umieszczonym po lewej stronie znaczka perl napisem „Karta Pocztowa ' 
Cena sprzedażna pocztówki wynosi 5 zł.

Nadto 400.000 sztuk tyc,h pocztówek będzie w sprzedaży bez nadruku kon- 
gresowego.

IV. Zapowiedziane nowości.
Około 1. I. 1948 ukażą się nowe pocztówki ze znaczkiem przedstawiającym 

kościół w Pniowie na Górnym Śląsku z 1500 r. Cena tych pocztówek będzie 
wynosić 8 zł a wartość znaczka 6 zł. Na odbudowę kościołów w Polsce bę­
dzie wydana pocztówka z czterema widokami architektonicznymi z Kalwarii 
Zebrzydowskiej i znaczkiem Lanckorona wartości 6 zł.

Nadto ma się ukazać nowa seria znaczków lotniczych według projektu
S. Zechowskiego o wyższych wartościach.

Dowiadujemy się, że władze pocztowe w Rosji wydały zarządzenia w tym 
kierunku, iż filateliści zagraniczni mogą bezpośrednio zamawiać znaczki ro­
syjskie -— zarówno w mniejszych jak i większych ilościach w biurze: Kontor 
Kogis Bolschoi Tscherkasskij Pr 2 — Moskwa.

Według statystyki „Timbre sur le planches" na całym świecie jest 39 
milionów filatelistów. Z tego przypada na Francję około 800.000.

Warto byłoby stwierdzić, ilu jest filatelistów w Polsce (dop. Kom. Red.).

Adresy członków Zarządu:
Piezes Witold Urbański — Poznań, Marcelińska 61 m. 4, Tel. 3243 
Sekretarz Tadeusz Dorożała — Poznań, Lodowa 22 m. 2, Tel. 6906 
Skarbnik Ignacy Sobkowiak — Poznań, Wojskowa 21, Tel.7157,

Komitet Redakcyjny:
Członkowie Zarządu: wiceprezes Maksymilian Skrzypczak i se­

kretarz Tadeusz Dorożała.
Członkowie: Jerzy Dębski, mgr Jerzy Hoppe, migr B. Mulewski 

— Nakło, rektor Stan. Kitka, Stefan Komorniczak mec. M. 
Stefański ■—• Chełm Lub., Weydmann, Jan Witkowski.

Wszelkie pHsma i artykuły należy przesyłać na ręce sekretarza 
Tadeusza Dorożały, Poznań 2, Lodowa 22 m. 2.

•
Komitet Dewizowy (załatwia wszystkie wysyłki — wymiany 

zagranicę)
mgr M. de Rayall - Ragan, Zdzisław Bartoszkiewicz, Maksy­
milian Skrzypczak.

Wszelkie przesyłki przeznaczone dla Komitetu Dewizowego 
naieży przesyłać pod adresem:

Wielkopolski Kluib Filatelistów, Poznań 2, skrz. poczt. 1098,- 
lub doręczać je podczas schadzek środowych.
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Klub posiada konto w PKO. Nr V -1441. Wszelkie należności 
kasowe należy załatwiać z skarbnikiem.

Lokal zebrań i schadzek: Poznań Stary Rynek, Restauracja 
.Piwhica Ratuszowa".

Schadzki odbywają się w każdą środę popoł. o godz. 18-tej.

Warunki przyjęcia nowych członków:
Kandydat winien:
a) wypełnić kwestiionaruisz (który wydaje wicesekretarz lub 

sekretariat Klubu);
b) wpłacić jednorazowo wpisone w wysokości 200,—■ zł;
c) trzymiesięczną składkę z góry.

Składka miesięczna wynosi 100,— zł.
Sekretariat podaje. adresy filatelistów zagranicznych celem 

nawiązania wymiany jak również adresy firm i Klubów filatel. 
krajowych i zagranicznych.

W abonamencie nowości polskich każdy członek otrzymuje 
po 2 sztuki wydanego znaczka, zresztą według regulaminu abo­
namentowego.

Opłata za roczny abonament wynosi 150,— zł i płatną jest przy 
zgłoszeniu abonamentu.

W korespondencji z Klubem należy na odpowiedź załączyć 
opłatę pocztową.

Komunikaty Zarządu:
1. Przy Urzędzie Pocztowym I uruchomliona została skrzynka 

listowa wyłącznie dla korespondencji filatelistycznej zarówno 
krajowej jak i zagranicznej. W ten sposób korespondencja 
nasza otrzymuje należyte — czyste ostemplowanie.

2. Członków, zalegających z zapłatą składek za rok 1947 pono­
wnie prosimy o odwrotne uregulowanie zaległości pod rygorem 
sankcji przewidzianych w statucie.

3. Ponownie zwracamy uwagę na piękny katalog znaczków pol­
skich, wydany przez firmę

Hugo Kolar — Bratislava (CSR) 
ul. Tajovskeho 40.

Cena 10 Kc (czyli 50 zł). Zamówienia wprost u wydawcy.
4. Pierwsza aukcja znaczków pocztowych na terenie naszego 

Klubu odbędzie się najdalej w pierwszych dniach kwietnia, 
o czym jeszcze powiadomimy.
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Celem sporządzenia katalogu prosimy o nadesłanie obiektów. 
Kilka dobrych obiektów już posiadamy.

5. Nasz konkurs (Wielkie referendum filatelistyczne) pt.: „Które 
są najpiękniejsze znaczki polskie" odbił się żywym echem 
w prasie poznańskiej oraz zagranicznej.
Pierwsze odpowiedzi (również z zagranicy) już nadeszły.
Termin nadsyłania odpowiedzi przedłużamy nieodwołalnie do 
31. marca r. b. chcąc w ten sposób każdemu filateliście umożli­

wić udział w głosowaniu.

Echo naszych zebrań.
Tradycyjnym zwyczajem ostatnie zebranie w r. 1947 połączy­

liśmy z uroczystością gwiazdkową.
Uroczystość nasza odbyła się w sobotę, dnia 20. grudnia w sali 

posiedzeń Restauracji „Piwnica Ratuszowa". Zebranie zagaił kol. 
prezes Witold Urbański, witając licznie przybyłych członków 
i gości oraz członków znanego na terenie m. Poznania Chóru 
„Arion". — Załatwiono formalności urzędowe, po czym dalsze 
przewodnictwo zebrania powierzono członkowi Klubu Ks. prób. 
Frankiewiczowi. Przy zapalonej choince Chór „Arion" odśpiewał 
dwie kolędy nadając tym samym uroczystości naszej odpowiedni 
nastrój gwiazdkowy. Nastąpiły przemówienia, które wygłosili 
sekretarz kol. Tadeusz Dorożała i ks. prób. Frankiewicz, składając 
życzenia świąteczne i noworoczne. W czasie dzielenia się opłat­
kiem nastąpiły dalsze produkcje chóralne. Następnie odbyło się 
wylosowanie cennych premii, ofiarowanych przez- firmę Jan 
Witkowski, Zarząd i członków Klubu. Niemniej skrzynka pocz­
towa gwiazdkowa zawierała także dużo listów filatelistycznych 
i upominków członków dla członków. Pod koniec uroczystości 
odśpiewano wspólnie „W żłobie leży", po czyni w miłym i ser­
decznym nastroju zebrani spędzili resztę naszego- wieczoru 
gwiazdkowego.

Walne Zebranie odbyło się w dniu 28 stycznia 1948 r. Licznie 
przybyłych członków i gości powitał kol. prezes Witold Urbański, 
po czym objął przewodnictwo zebrania kol. rektor Stanisław 
Kitka. Z kolei zarząd złożył sprawozdania za rok 1947. Z spra­
wozdań wynika stały rozwój Klubu i wielki dorobek pracy dla 
propagandy i podniesienia filatelii polskiej. To też z najwyższym 
uznaniem i jednogłośnie w drodze aklamacji sprawozdania przy­
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jęto oraz udzielonoi ustępującemu zarządowi absolutorium. Jako 
dalszy dowód dla uznania pracy zarządu stanowi fakt, że zarząd 
wybrano w składzie dotychczasowym. Zmiana nastąpiła jedynie 
na stanowisku bibliotekarza.

Z ważniejszych uchwał należy wymienić uchwałę w przed 
miocie podwyższenia począwszy od 1. stycznia rb.

a) składki miesięcznej na 10Ó zł z tym, że zarząd uprawniony 
jest w wyjątkowych wypadkach do obniżenia składki mie­
sięcznej o 50 %;

b) wpisowego na 200,— zł.
Z dużym zadowoleniem członkowie przyjęli do wiadomości 

komunikat zarządu w sprawie abonamentu Nowości Polsklich. Na 
skutek odpowiedniego wniosku Ministerstwo Poczt i Telegrafów, 
przydzieliło Klubowi po 200 sztuk każdego nowowydanego znacz­
ka polskiego i to po cenie nominalnej bez innych opłat.

W wolnych głosach omówione zostały różne aktualne sprawy, 
załatwienie których powierzono do dalszego opracowania nowemu 
zarządowi.

W' pierwszych miesiącach letnich przewidziana jest uroczy­
stość z okazji 15-lecia istnienia Klubu. Bliższe szczegóły zostaną 
jeszcze podane.

Ogłoszenia członków oraz zagraniczne.
Zainteresowani filateliści Międzyn. 

Klubu Wymiany „Exchange Club Ki­
wi" z siedzibą w Auchland (Nowa Ze­
landia zechcą zgłosić się celem bliż­
szych informacji do mgr Jerzego Hop- 
pego Łódź, Wierzbowa 40.

Klub liczy przeszło 6.000 członków 
i wydaje biuletyny kwartalne.

Zamienię za Polskę (według Mi­
chla lulb Zums.teina) Saksonię nr 1 
«tempi, w dobrym stanie oraz Tren- 
tino (Michel 1 —16) na wycinkach. 
E. Grotowski, Nowasól n/Odrą, skr. 
pocztowa 58.

Za 100 — 200 znaczków Polski 
Demorkatycnzej i G. G. dam znaczki 
Jugosławii, Horwacji i Serbii. Zeljko 
Cezner, Brćko (Jugosławia)._________

Zamiana: Poszukuję lepszych znacz­
ków Europy do r. 1944. Katalog Mi­
chel, Zumstein. Proszę zażądać listy 
braków. W. Urbański — Poznań, Mar- 
celińska 61 — Tel. 32-43.

Schwanenbergera album Europa 
(Union) i katalog Yvert 48 zamienię 
luib sprzedam.

Poszukuję w dobrym stanie album 
znaczków polskich J. Witkowskiego 
lub A. Pachońskiego (nawet bez okła­
dek). E. Grotowski, Nowasól n/Odrą, 
skr. poczt. 58.________________________

Poszukuję w drodze kupna lub za­
miany (na lepsze serie europejskie) 
czyste lulb stemplowane „Na Skarb" 
znaczki europejskie z motyw, relig. 
oraz katalog takich znaczków. Tad. 
Dorożała, sekr. Wlkp. Klubu Fil,

Szukam wymiany z filatelistą w 
kraju. Zbieram: Anglię, Niemcy, Ro­
sję, Polskę i Włochy. Stanisław Ko­
rycki, 25 Bodney Airfield South 
Thetford (Norfolk) Anglia.___________

Szukam znaczków polskich. Wza- 
mian daję masówkę znaczków zagra­
nicznych. J. Z. Nitecki, Bowiehill, Ma­
dras Ra. Auchtermuchty Fife, Scotland.
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„RAMA"
Fabryka listew i ram stylowych

Poznań, ul. Małeckiego 10
Telefon 68-47

NEUE SAMMLERSCHAU
zawiadamia, że ukazały się albumy nowej Austrii (od roku 
1945) i są do nabycia w firmie „Wiener Verlagsburo der 
Neuen Sammlerschau“, Wien 1Y/50, Taubstummengasse 15/12

KAŻDY FILATELISTA POLSKI POPIERA SWOJE CZASOPISMO FACHOWE,
KUPUJCIE I ROZPOWSZECHNIAJCIE CZASOPISMO NASZE

„FILATELISTA POLSKI"

UWAGA FILATELIŚCI!
Polecamy: śniadania — obiady — kolacje 
dobre napoje
RESTAURACJA „PIWNICA RATUSZOWA“
właśc.: KACZMAREK i C1BOR
Lokal zebrań Wielkopolskiego Klubu Filatelistów
Dojazd tramwajem: Nr 1 i 9

Firma: Biuro Filatelistyczne „KOSMOS"
ŁÓDŹ, ulica Jaracza nr 1

udziela członkom Klubu z cen podanych w cennikach miesięcznych
10 % rabatu!

ING. BOHUMIL PALECEK PRAGUE-X (Czechoslovakia)
STAMPS WHOLESALE O NEW ISSUES SERVICE 
TIMBRES-POSTE EN GROS © SERVICE DE NOUVEAUTES

BUREAU: POBREZNI 4 ' PRIVAT: KRALOVSKA 10 TELEGR. & CABLES:
TELEFON 652-05 TELEFON 374-14 FIBOPA PRAHA

Cenniki znaczków czeskosłowackich firma wysyła na żądanie!
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Cena zł 40,—

CENNIK OGŁOSZEŃ:
Cała strona ■ zł 5.000,—
pół strony . ......................................................................................... , 3.000,—

strony'-. •■...................................., „ 2.000,—
% strony........................................................................................., „ 1.500,—
Drobne ogłoszenia:
pierwsze słowo (tłustym drukiem)............................. ....... . „ 50,—■
każde dalsze słowo.......................................................................... . 25,—

Na ogłoszenia drobne dla członków Wlkp. Klubu Fil. 50% zniżki

Adres Redakcjii i Sekretariatu Klubu Ploiznań, ul. Lodowa 22 m. 2

Czcionkami Drukarni Wydawniczej, Poznań, ul. Strzałowa 2 a — K-49512
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ZACHODNIA AGENCJA
FILATELISTYCZNA
J. POPKIEWICZ i L. ZAGÓRSKI

KATOWICE, ulica 3-go Maja 7 — Telefon 331-24

Konto: P. K. O. Katowice III - 4475

Kupno i sprzedaż znaczków filatelistycznych
Serie: pojedyncze sztuki oraz całe zbiory 
Nowości Europy:

Przybory filatelistyczne: wkładniki, podlepki, 
pincety, zeszyty, szkła powiększające 
ząbkomierze i i. p.

Literatura filatelistyczna: 
katalogi znaczków polskich i Europy, 
podręczniki filatelistyki.

Miesięczne cenniki sprzedaży 
wysyłamy po otrzymaniu znaczka
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